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POLSKI
P r e n u m e r a t a  m i e s i ę c z n a  7.1 p.  2  g r .  ’2 0 . 

K w ar. 7.1 p . S. N r po jed y n czy  e r .  5.

W t * y t t k «  rf/«  ic tz t/a lk ic li.

o^^iabomosct J§§ra)0tve
r o z k a z  d z i e n n y  d o  w o j s k a  p o l s k i e g o .  

w  kwaterze głównej w  W arszaw ie  dnia 23 czer­
wca  CO lipcai 1880 r.

7,.Y NAJWYŻSZYM ROZKAZEM.

N a j j a ś n i e j s z y  C e sa r z  J M c  i Firol  na j l u s l t a -  
wie j  o zdob i ć  r a c z y ł  o r d e r a m i  j a k  nas t ępu je :  

S g o ' A l e x a n d r a  Ne wsk i ego .  Dowód?,cg p i e ­
c h o t y ,  j en e r a ł a  p iechoty ,  j e n e r a ł - ad ju t a n t a  h r a ­
b ię  St an is ł awa Pototocki cgo.  S e j  A n n y  H a s ­
sy  1 e j  Z -Koroną C e s a r s k ą .  Dowódzeę dyw i ­
zji jazdy gwardj i  i p u łk u  s t rze lców ko nn ych  
gwardi i ,  j en e r a ł a  dywizj i ,  j cn e r n ł - ad ju t an t a  Z y ­
gmun t a  Kurna towsk i ego;  dowódzeg dywizj i  lej  
p iecho ty ,  j e n e r a ł a  dywizj i  hrabię  Jana Kruko -  
wieckiego i dowódzeg dyw.zj .  2ej p i ech o ty , j e .  
n e r a ł a  dywizj i  Edwarda  Żół t owski ego:  ó e /
Anny Hassy l d j .  Dowódzeg łój  b rygady  d y ­
wizji  s t rzelców k o n ny ch ,  j e n e r a ł a  b rygady  Kon - 
s t an l ego  P rz rb en do ws k i eg o :  S g o  W ł o d z i m i e ­
r z a  k l a s sy  i d / .  Dowódzeg pó ł  ba t cr j i  eak. e-  
t n ików k o n n y c h ,  kap i t ana  k l as sy  lej  Joze ta  
Jaszowski ego,  i ad ju tanta  polowego p rzy  j e n e ­
ra l e  dywizj i  K ur na to w sk im ,  z p u ł k u  s t rze lców 
ko n n y c h  gwardj i ,  porucznika  Ignacego  Kruszę* 
wsk i ego .
S to s ow n i e  do d e c y z j i  N a j j a ś n i e j s z e g o  Ce sar za  

J M  ci  i  Kró la .
Pos t ępu j ą  na wyższe s t opn ie :  f V g w a r d j i .

Dowód/,ca le j  b ry gady  dywizj i  gward j i  i gre-

nad jerów k o rp us u  r eze rwowego ,  oraz p u ł k u  gre* 
nadj erów  gward ji ,  j e n e r a ł  b ry gady  F ran c i s ze k  
Zv.mi rski ,  na j e n e r a ł a  dywizj i ,  z Zostawieniem 
go p r zy  t e r n i e  dowództwie:  W  ko rp u s i e  in*
zen i eróU’. Dowód /ca  tegoż ko rp us u  , j e n e r a ł  
b r ygady  J an  M il l e t sk i ,  na j e n e r a ł a  dywizj i ,  z 

- zos tawieniem go przy  t ć m i e  dowództwie.  P r z y ­
dz i e lony  zostaje:  Do Ś w i t y  N a j j a śn i e j s z e go
Ce sar za  J M c i  i  K r ó l a .  Dowódzca b r y g a d y  
3ej dywizj i  l e j  p i echoty i pu łk  u s t rzelców p i e ­
szych Jego C esa r sko -Kr ó l ewsk i e j  Mości N ro  I,  
j e n e r a ł  b rygady  h rab i a  P io t r  Szem be k ,  z zo­
st awien i em go p r zy  t e rn ie  dowództwie.  Pos t ę ­
pują  na wy i s  ze s topnie :  f V  ko rp u s i e  or t y l l e*
r j i . " W ba t e r  j i pozycyjne j  konne j  gwardj i ,  pod ­
po rucznik  J a n ’ Ł a b a n o w s k i ,  na po ruc zn ik a .  W 
bate  rj i  lej  l ekk i e j  kon ne j ,  po dpo ruczn ik  S t a ­
n is ław P ac zy ńsk i ,  na p o r ucz n i ka .  W.kompa-  
nji  lej  l ekk i e j  pieszćj ,  podpo ruczni cy :  Wik tor  
Jodko i Adam Medyńsk i ,  na po r uczn ików,  W 
pół -ba te r j i  r ak i e tn ików ko nn yc h ,  po dpo ruc zn i k  
H e n r y k  Kruszewski ,  na po ru cz n ik a .  Dówódz-  
ca pó ł - ko mp an i i  r ak i e tn ików  p i e szych ,  kapi t an  
k lassy  2ej Karol  Skal sk i ,  na kap i t ana  k la s sy  
lej .  W dyrekc j i  Ar sena łu  sk ł adowego ,  po d p o ­
rucznik Józef  Kinas t ,  na po rucznika .  W d y ­
r ekcj i  a r t y l l e r j i  twi erdzy  Mod l ina ,  p o d p o r u ­
cznik Antoni  Ł u k a s i ń s k i ,  na poYdeztnika. Li* 
czyć ma s t ar szeńs two.  W  jj tcardj i :  W p u ł ­
ku  gr enndj e rów:  Adjut an t  placu mias tu W a r ­
szawy,  z p u ł k u  pi rci ioly l i niowej  Jego Gesa* 
rzewiczowskiej  Mości Wie lkiego Xipcia Micha­
ł a  Nr .  1, kap i t an  A lex an de r  W ie r z b i c k i ,  . ŚS
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zost awieniem go p r z y  obowiązkach,  k tó r e  do­
tąd p e łn i .  P r zen i e s i e n i  zostają? Z b a t a l j o n u  
2go w e te r a n ó w  c zyn n y ch :  P odp o ru czn ik  Ka- 
Jol  Berdo ,  do bata  1 jonu 3go wete ranów czyn-  
nyc h .  Z  h a ta l j o n u  3go w e te r a n ó w  c z y n n y c h : 
Po dp o r uc zn ik  Wale rjan  S i e r zpu towsk i ,  do ba ­
ta Ijo nu 2go wete ranów cz y nny ch .  O t r z y m u ­
ją u r l opy .  I V  Korpusie, a r t y l l e r j i : W bater j i  
łszej  l ekk ie j  konne j ,  kap i t an  klassy I szej  Os t a ­
s zewsk i ,  na mies i ęcy  3, do Wiedni a i Mar jen-  
bad .  W  piechoc ie :  W p u łk u  6 ty m  l i niowym,  
p o d p u ł k o w n i k  P ł o n c z y ń s k i , na mie s i ęcy  3 ,  
do Ka r l s bad  i Mar jenhad .  I V j e ź d z i ć :  W  k o r ­
pus i e  i a n d a r m e r j i ,  k ap , t a n  Lewar towski  , na 
dni  S, do Krakowa.

N a c z K r, \  y W ó n z 
(podpisano) KONST AN TY W. X K. 

Zgodno z oryginałem p. o. szefa sztabu g ł ó w n e j  
Jenerał brygady' Siemiątkowski. * 

Dn i a  J - |  czerwc 1830 roku .  
S to s o w n ie  do D e c y z j i  N a j ja ś n ie j s z e g o  C e sa rza  

J /n c i  i  li  ró l  a.
Przeznaczony  zostaje.  IV p iec h o c ie :  Dowódz-  

ca p u ł k u  4go l iniowego,  p u łk o w n i k  Ludwik  
Bo gus ł awsk i ,  na fl iigel - adjut an ts  Na j j aśn i e j ­
szego Pana,  z a t r zymując  dowództwo tegoż p u ł ­
ku .  W y k re ś l e n i  zostają z kon t ro l .  I V  k o r ­
pusie a r t y l l e r j i :  Z kompan j i  2giej  garn i zono­
wej ,  p odp o ru czn ik  Kaz imier z  F u r s ,  zm ar ły  w 
d n i u Tf  czerwca r .  b.  I V  w o jsku :  Major  Pan-  
ta leon Swidz iński  , z m a r ły  w dniu y l  c z e r ­
wca r .  b .  (Podp i sy  jak wyżej}.

  f  «  W  ----
Wczoraj  jako w roczni cę  u rodz in  N.  P a n a ,  

o y o sic w kośc i e l e  k a t ed r a l n ym  nabożeri- 
r . ° ; ec " l a d z ,  JW.  p r ezydu j ąc y  w radzie  

d a ł  obiad,  wieczorem by ło  widowisko b e z p ł a ­
t n e  i domy  oświecono.

J- C. K.  Ul. W. X. Wejmarska  p r zy s ł a ł a  dla 
t u t e j s zego  towarzys twa dobroczynności  1200 zł.

Mianowani  zostal i  kawa le r ami  o rde ru  Or ł a  
b ia łego :  Ha lii Rifata , wezyr  i j e n e r a ł  - po. „ .
c z mk  wojsk państwa o t t omańskiego;  Sejd Su- 
l iman Nedziba ,  radca  t aj ny i p ieczgtarz  d y ­
wanu państwa o t tomański ego ,  Ho s re w  pasza ,

S e r a s k i e r  wojsk tegoż państwa;  Mustafa Effen-
..®o li,Jn^  ' P ’T wa ,ny Su ł t ana ;  j e n e ­

r a ł S c h o l e r  pos e ł  k ró l a  J.  p ru sk i ego .
Kawa le r ami  o rde r u  S. S t an i s ł awa k las sy  I: 

Ba r th o l ome us ,  j e n e r a ł  ma jor  wojsk c. ro ssyj .  
sk.cli;  F r . e s e ,  s e k re t a r z  s t anu,  p re se s  banku 
k ro i .  w Be r l i n i e .

Kawa le r em o rde r u  S. Stani sł awa k las sy  I I :  
(Muszyński  r e f e r en d a rz  s t a nu  nadzw. ,  dy r e -  
k t o r  bank u  polskiego.

Kawalerami  o rde r u  S. S tani s ł awa kl as sy  U J -  
Sa r im Effendy,  radca posels twa o t l omańsk ie tm- 
Hafiz Aga,  pu łk ow n i k  jazdy;  Nurnik E f f end y ' 
pu łk o w n ik  p i e d i o ty j L o e h m a n , p u łk o w n ik  wojsk 
c. ros sy jsk ieb  ; E n g e l h a r d t ,  t y t u l a r n y  radca  
c. rossyjski ;  hr .  Galen  ].  s e k r e t a r z  posels twa 
k r .  p ru sk i ego ;  Berch,  r . d c a  tajny dworu król .  
p ru sk i ego ;  P r e c h t ,  r adca  ob rachunkowy król .

-  p r u s k i ;  W i t t ,  d y r e k t o r  b a n k u  b e r l i ń s k i e g o .
Kawa ler ami  o r d e r u  S. S t an i s ł awa kl-.ssy IV: 

B e h n  Aga i Al i -Aga,  naczelnicy  szwadronów;  
ozy  mon Kassjano w icz,Józ.  Augusty nowicz i I gna ­
cy Bru l i ń sk i ,  c z łonkowie  towarzys twa dobro-  
c zynności .

Ot r zymaa  meda l  za ur a towan ie  tonącycfi) 
Jan Wólka  m u z y k a n t  za ocalenie  życia Jano-  
wi SZajrychowi,  k tó ry  r.  1828 t o ną ł  w P rośn i e .

P o d ł u g  r achuby  M e te o r o lo g a  w ie j s k ie g o  ( tą  
razą bowiem nie m i a ł  sposobności  do cz y n i e ­
nia po s l r zeżcń )  aż do d.  21 h. m.  bu rze  acz 
s t r a s zne ,  lecz będą  bardzo rzadki e ,  c iep ło  zna ­
czne ,  a może nawet  nadzwyczajne ,  dni  pog0. 
dn yc h  ( szczególni e w kra j ach od morza odda ­
lonych  j ak  najwięcej .  Od d. 2) l ipca do d.
3 s i e rp n i a  deszcze  u ryw kowe ,  to j es t  m ie j -  
cami  ty lko  przechodzące  będą  ezęs t szemi  i ob- 
li tszemi.
Itz iś  Z l a n a  c ie p ła  stopni 10. _  Wczoraj w polud.  17. 
T E A T R  NA ROL>() u  y .  D z i ś  K o n c er t  J i \  Ate jerowy.

W.
t  t z—

E ^ A ij r n n ic  zne .

Franc j i  r ozpoczę ły  się j uż  wybory i 
wypadek  ich odpowiada życzeniu  s t r ony  lewej .
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Gn z cl a  F r a n c j i  t a k  o n i c h  mówi :  “ K i e d y
w o j s k a  n a s z e  zwy ci ę / . a j ą  w A f r y c e ,  t y m c z a s e m  
r o j a l i ś c i  p r z e g r y w a j ą  b i t w y  na w y b o r a c h .  J u ż  
15  d a w n i e j s z y c h  d e p u t o w a n y c h  s t r o n y  p r a w e j  
u s t ą p i ć  m u s i a ł o  na  s e j m i k a c h  o b w o d o w y c h .  Po  
o t r z y m a n i u  t e j  w i a d o m o ś c i  s p a d ł y  n a t y c h m i a s t  
p a p i e r y  j au b l i c z ne ,  bo  i n t e r e s  F r a n c j i  ś c i ś l e  
j e s t  j i o ł ą c z o n y  ze  s p r a w ą  m o n a r c h i c z n ą .  R o ­
j a l i ś c i ,  m o ż n i  w ł a ś c i c i e l e /  S p i e s z c i e  n a  s e j ­
m i k i  ! W i d z i c i e ,  ź.e s t r u m i e ń  d e m o k r a c j i  z 
b r z e g ó w  w y s t ę p u j e .  D o  was n a l e ż y  p r z y w r ó ­
c ić  r ó w n o w a g ę ,  i b r o n i ć  p r e r o g a t y w y  k r ó l e ­
w s k i e j ,  o r a z  d z i e d z i c z n e j  i z b y  p r z e c i w  t y m ,  
k t ó r z y  p r z e n i e ś ć  c h cą  r z ą d  do  i z b y  w y b o r c z e j .  
M o n a r c h i z m  i izba p a r ó w  są p o l i t y c z n ą  r ę k o j m i ą  
w ł a ś c i c i e l i  g r u n t o w y c h ,  i o n e  t y l k o  s p r a w i ć  
m o g ą ,  ż e b y  z i e mi a  f r a n c u z k a  n i e  z a d r ż a ł a  p o d  
i ch  n o g a m i . , ,

W P a r y ż u  m a j ą  b y ć  z a ł o ż o n e  dwa  n o we  
t e a t r a .

K r ó l  J .  F r a n cu zk i  k a z a ł  w y m a z a ć  z l i s t y  m i ­
n i s t r ó w  s t a n u ,  b y ł e g o  m i n i s t r a  h and lów ego h r .  
S .  C r i c q  i o d e b r a ć  d o w ó d z t w o  j e n e r a ł o w i  [>o- 
r u c z n i k o w i  ba r .  U a m a r q u e ;  o b a d w a  g ł o s o w a ­
li n a  o s t a t n i m  s e j m i e  za a d r e s e m ,  k t ó r y  d a ł  
p o w ó d  do r oz w i ą z a n i a  i zb y d e p u t o w a n y c h ;  o s t a ­
t n i  n a z w a ł  t e r a ź n i e j s z ą  a d m i n i s t r a c j ę  f r a n c u z -  
k ą  z g u b n ą .

Ot o  n a j ś w i e ż s z e  o w o j n i e  a l g i e r s k i e j  w i a d o ­
m o śc i :  W c a l e m  w o j s k u  D r j a ,  l i c z ą c ć m  (10,000 
l u d z i ,  z n a j d u j e  się  t y l k o  6 0 0 0  r e g u l a r n y c h  
ż o ł n i e r z y .  B e d u i n i ,  o p r ó c z  l i c z n e j  j az dy ,  p r z y ­
p ę d z i l i  2 0 0 0  w i e l b ł ą d ó w ,  w częśc i  d l a  z a s ł a n i a ­
n i a  s i e b i e ,  w częśc i  d l a  w p ę d z e n i a  ich p o m i ę ­
d z y  s z e r e g i  f r a n c u z k i e  i z r z ą d z e n i a  p r z e z  to 
p o m i ę d z y  n i e m i  z a m i e s z a n i a .  A r t y l l e r z y ś c i  al-  
g i e r c y  m a j ą  b y ć  w p r a w n i .  W o j s k o  f r a n c u z ­
k i e  w y s i a d ł s z y  na l a d ,  m i a ł o  do  c z y n i e n i a  na j -  
p i e r w e j  z k o r p u s e m  d w u d z i e s t o t y s i ą c z n  y m ,  k t ó ­
r y  j a k  w i a d o m o ,  s z c z ę ś l i w i e  p o k o n a ł o ,  a jio- 
s u n ą w s z y  s ię  d a l e j  k u  A l g i e r o w i  s t o c z y ł o  z n o ­
wu  d .  19  c ze r wc a  b i t w ę ,  o k t ó r e j  n a c z e l n y  
w ód z  j e n e r a ł  B o u r i n o n t  w t en  s p o s ó b  d o no s i :  
“  Z  S  la no e l i i ,  d.  19 c z e r w c a .  N i e p r z y j a c i e l

u d e r z y ł  d z i ś  z r a n a  n a  n a s z e  s t a n o w i s k a ,  a le  
w o j s k o  o d j i a r ł o  go d z i e l n i e  i p o b i ł o .  Z a b r a ­
l i ś m y  o bóz  j ego  z 8 d z i a ł ,  i 4 0 0  r o z b i t y c h  n a ­
m i o t ó w ,  m n ó s t w e m  w i e l b ł ą d ó w ,  t r z o d a m i  b o ­
r a n ó w  i r o z m a i t e j  ż y w n o ś c i  z a p a s a m i .  W o j ­
s k o  n i e p r z y j a c i e l s k i e  s k ł a d a ł o  się z p o s i ł k o w y c h  
k o r p u s ó w ,  p r z y b y ł y c h  z p r o w i n c j i  K o n s t a n t i -  
n e ,  O r a n ,  T i t t e r i e  i częśc i  m i l ic j i  t u r e c k i e j ;  
o s t a t n i a  p o n i o s ł a  w i e l k i e  s t r a t y .  W o j s k o  f r a n ­
c u z k i e  z a j ę ł o  j iozyc je  w o boz ie  p o d  S t a n o e l l i .  
B i t w a  ta p o d n i o s ł a  z a p a ł  n a s z e g o  w o j s k a . , ,

W y j ą t k i  z l i s t ów  z io mka  naszego  P .  K o w a ­
lewsk iego .

31 Ma ja  1S 2 S. P e r m .  “ W e  w t o r e k  o g o d z i ­
n i e  I I  w nocy  p r z y b y ł e m  do P e r m u .  N a z a ­
j u t r z  z a p o z n a ł e m  s i ę  z d y r e k t o r e m  t u t e j s z e g o  
g i m n a z j u m  i c a l e m  k o ł e m  n a u c z y  c i e l s k i e m .  
O g l ą d a ł e m  d o m  g i r n n a z y j n y ,  sa l ę  p u b l i c z n ą ,  b i -  
b l j o t e k ę ,  j i i ę k n y  z b i ó r  m i n e r a ł ó w  i k l a s s y ,  w 
t o w a r z y s t w i e  d y r e k t o r a  i n a u c z y c i e l i .  P o t e m  
s a m o  m i a s t o ,  n a d  p o w a ż n ą  K a m ą ,  w n a j p i ę k n i e j ­
s z y m  j i o r z ą d k u  na r o z k o s z n e j  r ó w n i n i e  z a b u ­
d o w a n e .  F a t  r y k i  i h a n d r l  o ż y w i a  m i e s z k a ń ­
c ów.  W s z ę d z i e  c z y s t o  i j aor ządni e .  O g r o m n e  
mi l  jony w o b r o c i e .  Z ł o t a  g u b e r n j a  ! D a l e j  wi -  
z y t y  w k i l k u  d o m a c h  o b y w a t e l s k i c h .  W s z ę ­
dz ie  n a j m i l e j  p r z y j ę t y .  L i s t y  s t u d e n t ó w  K a ­
z a ń s k i c h  do r od z i ców m i e s z k a j ą c y c h  w P e r m i e ,  
i d o b r e  i m i ę  n u  go t u  p r z e w o d n i k a  b y ł y  d l a  
m n i e  k l u c z e m .  P .  R y s z k ó w ,  t u t e j s z y  oby w a t e l ,  
w i e c z o r e m  p r z y s ł a ł  p o j az d  po  n a s .  D o  p ó ź n a  
n a j p r z y j e m n i e j  czas u p ł y n ą ł .  W  ż y c i u  m o j e m  
j e s z c z c i n  n i e  w i d z i a ł  c z ł o w i e k a  z t a k i m  e n t u ­
z j a z m e m  m ó w i ą c e g o  o swo ic h  d z i e c i a c h .  S ł u ­
c h a ł e m  m u z y k i  , p r z e z i e r a ł e m  i ch  s e x t r r n a  i 
x i ą ż k i ,  n i c  s z c z ę d z ą c  p o c h w a ł  p o ż ą d a n y c h  d l a
s e r c a  o j c o w s k i e g o   W P e r m i e  d o w i e d z i a ł e m
si ę ,  żc  P r o t o p o p  F i o d o r  L u b i m ó w ,  m i e s z k a j ą c y  
w j iowiecie  S o l i k a m s k i m ,  m a u ł o ż o n ą  g r a m m a -  
t y k ę  j ę z y k a  P e r m s k i e g o  i s ł o w n i k  wi ęce j  2 0 0 0  
w y razó w  w s o b i e  m ie s z c z ą c y .  U dz i e l  t ę  w i a ­
d o m o ś ć  P .  S i o g r c n o w i  Abow sk ie iR U , z a j ę t e m u



( lOfli )

Pińskiem!  n a r o d a m i ;  n i e c h  s i ę  p o s t a r a  w y d o b y ć  
t e  r ę k o p i s y  b a r d z o  w a ż n e  d la  j e g o  b a d a ń . . . . , ,  

12 C z e r w c a  r .  18 28 .  T o b o l s k .  “ Z p o p r z e ­
d z a j ą c e g o  l i s tu  p e r i n s k i e g o  m o g ł e ś  się  d o m y ­
ś l a ć ,  j ak w P e r m i e  nas  p r z y j m o w a n o .  K a ż d y  
s e r d e c z n i e  p r a g n ą ł  m i e ć  n a s  w swoi t n  d o m u .  
K o c z e  l a t a ł y  p o  n a s  ze  w s z y s t k i c h  c z t e r e c h  
s t r o n  ś wia t a  p e r i n s k i e g o .  Có ż  n a m  . p oz os ta ło  
p o  t r z y d n i o w y m  o d p o c z y n k u  r o b i ć  w P e r m i e  ? 
j e c l u ć ,  l e c z  n i e i n a c z e j  j a k  w n o c y ,  u k r a d k i e m ,  
b o  g o ś c i n n i  P e r m i a c y  ż a d n y m  s p o s o b e m  w y p u ­
ś c i ć  n a s  n i e  c h c i e l i .  —  N a r e s z c i e  u c i e k l i ś m y  
n o c ą i  p ę d z i l i ś m y  po p r z e w y b o r n e j  d r o d z e  p e r t n -  
s k i e j ,  ż a d e n  k a m y c z e k  n i e  ś m i a ł  p o m i e s z a ć  n a ­
sze j  p o d r ó ż n e j  s p o k o j n o ś c i . , ,

“ W G u b .  P e r m s k i e j  w i d z i a ł e m  o g r o m n e  ee-  
d r y  p r o s t o  w z n o s z ą c e  s i ę  k u  g ór z e  p o  15 s ą ż n i  
od  k o r z e n i a ,  n a g i e ,  w i e r z c h o ł k i  i ch g ęs t o  g a ł ę ­
z i a mi  p r z e r o s ł y :  u d o ł u  do 5 są ż n i  o bw o d u  m a ­
j ą .  G u b e i n j a  P e r m s k a  j es t  p r a w d z i w i e  z ło t a :  
tu  s i ę  r od z i  z ł o t o ,  m i e d ź ,  sól ,  p l a t y n a .  O s t a ­
t n i e j  do  50 p u d ó w  w y d o b y w a j ą .  Sól  d o s t a r ­
cza  7 , 0 0 0 , 0 0 0  c z y s t e g o  d o c h o d u  s k a r b o w i .  D o  
r .  1 8 1 9  l ed wo  15 p u d ó w  z ł o t a  w y d z i e r a n o  ze 
w n ę t r z n o ś c i  z i e m i ,  a 1 8 2 7 ,  b y ł o  już  2 8 0  p u ­
d ó w .  K a ż d y  p u d  c en i  s i ę  po 5 0 , 0 0 0  r .  ass .  
P r z e s z ł e g o  r o k u  w i e ś n i a k  p r z y p a d k i e m  w s w y m  
o g r o d z i e  w y k o p a ł  26  f u n t ó w  s a m o r o d n e g o  z ł o ­
ta:  za to od C e s a r z a  500  r u b l i ,  a od k a n t o r y  
g ó r n i c z e j  d r u g i e  50 0 o t r z y m a ł  w n a g r o d ę .  W ł a ­
ś c i c i e l o wi  f a b r y k i  z o ł o t n i k  z ł o t a  k o s z t u j e  1 j  
r u b l a  a r z ą d  p ł a c i  za to po 12 r u b l i . , ,

« P rz e ja z d  p rz e z  g ó ry  u ra lsk ie  s ta w i  p rz e d  o c z y  
o b r a z y  p r a w d z iw ie  g ó r n e ,  n iepodobne  do op isan ia .  
N a t u r a ,  d z ik a  n a tu r a ,  u k a z u je  tu  w s z y s tk ie  sw o je  
p o w a b y .  Ze 30 w io r s t ,  w czas ie  na jp ięk n ie jsz eg o  po­
r a n k u  , od g o d z in y  2 ranne j  p o c z ą w s z y ,  p ieszo  w ę­
d r o w a ł e m ;  z a c h w y c a łe m  się na jroskosznie jsze ir . i  w i­
d okam i.  N a  ten  raz  n iezm iern ie  ża łu ję ,  ze nie  je s te m  
a n i  poetą ,  ani m a la rz e m .  C z u łe m  jakiś n a d z w y c z a jn y  
e n t u z j a z m , k tó r y m  un ies iony nie  u m ia łe m  l iczyć  
p rz e s t r z e n i  m iejsca .  P o w ó z  nasz to c z y ł  się po spa- 
dz is tośc i  U ralu  i po p a ro w a c h  p ra w ie  sto  w iorst .  N a  
n a jw y ż s z e j  g ó rze  o ta r ł e m  z  bó tów  p y łe k  eu rope jsk i .  
Z e g n a m  w a s ,  j a  w A z j i ,  p r a w d z iw y  A z ja t a !  N ow e

ja k ie ś  p o w ie t rz e  mię ow i o n ę ł o , j u ż  nie o d d y c h a m  
w a s z e m  k aza ń s k ie n t .  S łońce  t w a r z  mi s p a l i ł o ,  ju ż  
j e s te m  pod o b n y  do M ą go ta .  G a je  p o k r y w a ją  w ie r z ­
cho łk i  g ó r  u ra lsk ich .  G ó ry  te  , je ś l i  są  z łą c z o n e  z  
g ó ra m i  a m e r y k a ń s k i e m i , o p a s u ją  c a ł ą  ku lę  z iem sk ą ,  
a  u k r y w a j ą  w sob ie  s k a r b y  nieocenione.  C odz ień  o d ­
k r y w a j ą  się now e.  W łaśc ic ie le  kopaln i  s z u k a j ą c z e m  
z a t r u d n ić  ty s ią c e  rąk  ro b o tn ic zy ch .  R a z  p o ru szo n a  
m a ssa  ludu  k r z ą t a  się n a  g ó r a c h ,  d o s t a rc z a  l iczne  
b o g a c t w a ,  j e d y n e  na  c a ły m  świecie .  B r a z jd j a  im nie  
w y ró w n a .  R osną  kopa ln ie  w-stosunku do ilości źrzó-  
de t  k o p a ln y c h  , t ru d n o  je  z a t a m o w a ć  , o g lą d a ją c  się 
n a  zabe z p ie c z e n ie  do s ta tk ó w  i dla  p r z y s z ły c h  p o k o ­
leń .  N a g ro d y  od r z ą d u  w y z n a c z o n e ,  choć po in iernć ,  
z a c h ę c a ją  do w y s z u k i w a n i a  z ło t a .  N a w e t  dzieci w 
b a g n is k a c h  t ro sk l iw ie  s z p e ra ją  na  dnie , d la  z d o b y ­
c ia  p iasku  z ło tego .  W y d o s k o n a lo n a  s z tu k a  g ó rn ic z a  
d o s t a r c z y ł a  sposobów lże jszych .  Po  d ro g ach  z l o t y  
p ia sek  b ł y s z c z y ,  z w ła s z c z a  g d y  d e s z c z o b m y j e  m e ­
ta l  s z l a c h e t n y ,  a s łońc e  sw ojem i p rom ie n ia m i  doda  
m u  b lasku .  Ju ż  nie m a  p o t r z e b y  k o p ać  się w s tusą-  
żniow ej g łęb in ie  z iem skie j;  d o ś ć s p o  rzeć  na p o w ie r z ­
c h n ią ,  żeby  ok iem  sz tuk i  p rz e n ik n ą ć  do ś ro d k a  z ie ­
mi i z g a d n ą ć  g dz ie  się  z ło to  u k ry w a .  » (D a l .  c ią g  nas.)

D O B R A  Z I E M S K I E  K A L E N  w  P o w iccie B ło ń sk im  
O b w o d z ie  W a r sz a w s k im  4 mil od W a r s z a w y ,  pó lto-  
r y  mili od N a d a r z y n a  o d l e g łe ,  są  z w olne j  ręki do 
sp rz e d a n ia  p rzez  L ic y ta c ję  na  te rm in ie  dn ia  16 L ip c a  
r. b. o godzin ie  4 po p o łu d n iu  p rzed  W. T ru s z c z y ń r  
skini R e jen tem  kancc l la r j i  Z ie m iańsk ie j  W. NI. w W a r ­
s z a w ie  w k a m ie n ic y  p rz y  tt liey N o w om iejsk ie j  pod 
N rem  161 k a n c c l l a r j ą  u r z ę d o w a n ia  sw ego  m a jący m ,  
g d z ie  o w a ru n k a c h  l icy tac ji  d o w iedz ieć  się m ożna .  
D o b r a  te  m a ją  p rz e sz ło  26 w łó k  ch e łm iń sk ic h  ro z le ­
g ło ś c i ,  1 w łók i  m łodoc ianego  lasu , s iano  i p a ń s z c z y ­
zn ę  d o s t a t e c z n ą , g r u n t a  ż y t n e , bud o w le  zaś  t a k  
d w o rsk ie  j a k o  też  w ie jsk ie  są  puw iększe j  części  no- 
w o w y resta  u ro w a n e .

Podpisany- K o m o rn ik  po d a je  do pub licznej  w ia d o ­
mości , iż dn ia  9 l ipca 1830 V. w W a r s z a w ie  p r z y  u l i ­
cy  R y n e k  S ta reg o  m ia s ta  pod N rem  53 s p rz e d a w a n e  
bę d ą  p rz e z  p u b l iczną  l i c y ta c ję  p raw nie  z a ję te  ru c h o ­
m o ś c i ,  j a k o  to :  s z a f y ,  k o m o d a ,  k r z e s ł a ,  k a n a p a ,  

V s re b ro  s to ło w e  i inne  więcej d a ją c y m  za  g o to w e  p ie­
n i ą d z e . — W W a rsz a w ie  dn ia  7 l ipca  1839 r.

T o m a s z  S z a n ia w s k i  k o m o rn ik  'I'. C. W. M.
J e s t  S u m m a  zip .  69,000 do w y p u s z c z e n ia  na  z u p e ł ­

n ie  p ie rw sz ą  h ipo tekę  dom u \V W a rs z a w ie  lub też 
d ó b r  p o łożonych  w W tw ie  M a zo w ieck iem  pod b ardzo  
k o r z y s tn e m i  w a ru n k a m i  — B liżs za  w iad o m o ść  w Bió-  
r z e  In fo rm acy jn em .
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